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0 PRZELOCIE NAD ATLANTYKIEM 


„KRZYŻ POŁUDNIA" WYSTARTOWAŁ Z HARBOUR GRACE DO NOWEGO JORKU. 


NOWY JORK, %6. „Krzyż Południa” | 


cięstwa. W pierwszym więc rzędzie po- 


wystartował dziś rano koła godz. 9 (czas | kladał zaułanie w samolocie „Krzyż Po- 


środkowa-europejski) do dalszega lotu 
do Nowego jorku. Lądowanie na Roose- 
velt Field spodziewane jest koło godz. 
21. Warunki atmosferyczne dla lotu ko- 
rzystne. 
DZIEŁO PRZYPADKU. 

LONDYN, %-6. Lotnik Kingsford 
Smith jest w Harbour Grace ciągle oble- 
kany przez dziennikarzy, którym oświad 
czyl, że do lotu przygotow; wal się nic- 
zwykle skrupulatnie i pewny był zwy- 


Wyjazd p. Prezydenta 
DO ESTONII. 
WARSZBWA, 266. (Tel.wł.) P, Pre- 
zydent Rzeczepospolitej wyjeżdża do 
Estonji dnia 10 sierpnia b. r 


Stopa procentowa 
OBNIZONA O 1—2 PROC. 
- WARSZAWA, 26.6. (Tel.wł.) Kartel 
polskich banków prywatnych postano- 
wił obniżyć stopę procentową a 1 — 2 
proc 


Zgon poetki 
MARYŁI WOLSKIEJ. 


LWOW, 26.6. — Zmarła tu, prze 
żywszy lat 57, znana poetka Maryla z 
Mlodnickich Wolska, która pozostawi- 
ła kilka tomów poezyj, jak „Symfonie 
jesienne“, „Święto słońca”, „Z ogni ku- 
palnych“, „Swanta”, „Dziewczęta“. 


Fałszywe okólniki 
Z REDAKCJI „ISKRY“. 
WARSZAWA, 26.6. (Tel.wł.). Agen- 


cja sanacyjna „iskra rozeslala wiado- 
mość, jakoby oboźny OWP. na War- 
szawę rozeałał okólnik nawolujący do 
okazania czynnej pomocy centrolewo- 
SO bizkoby przebywający w W/arsza- 
wie K. Dmowski wypowiedział się prze- 


ciw wiązaniu się Stronictwa narodo- 
wego z centrolewem. 
Okazuje się, że okólnik został wy- 


nuty z fantazji „lskry“, że R. Dmow- 
aki nie przebywał w Warszawie, a 
również wiadamość a rozbieżności zdań 
w łonie S. N. jest kłamstwem. 


Obraz M.B. Częstochowskiej 
OFIAROWANY PAPIEŻOWI. 
RZYM, 26.6. (PAT) Papież przyjął 


nn specjalnej audjencji artystę-malarza 
Trojanowskiego, który wręczył Ojeu 
świętemu kopję obrazu Matki Boskiej 
Częstochowakiej, małowaną systemem 
Szelążka. 

Ojciec święty serdecznie podziękował 
za dar, przypominając, że w czasie po- 
aytu w Polsce pierwsze swe kroki 
skierował do sanktuarjium w Często- 
chowie. 


Demonstracja komunistów 
W BUDAPESZCIE. 


EUDAPESZT, 26.6. (PAT) Wczoraj 
przed gmachem poselstwa polskiego 
zgromadziło się około 20 młodych iu- 
dzi, wznosząc okrzyki na cześć sowie- 
tów, poczem rzucili kamieniami w o- 
kna poselstwa. 

Policja interwenjowała niezwłocznie 
i rozprószyła manitestantów, z pośród 
których kilku aresztowana” 


ludnia", który jest samolotem zupełnie 
innega typu, niż te, któremi zazwyczaj 
usiłowana dokonać lotów transatlantyc- 
kich, 

Jak wiadomo Linbergh przełeciał na 
samolocie jednosilnikowym i w jego éla 
dy poszlo poźniej wielu lotników, którzy 
usiłowali przelecieć ocean. Między inny- 
mi równieź majorowie Idzikowski i Ku- 
bala lecieli na samolocie jednosilniko- 
wym. Kingslord uważa, że da lotu na 
tak wielkim dyslansic nadnje się jedy- 
nie samolot o trzech silnikach, jakim 
Jest właśnie „Krzyż Południa". Daje on 
większe gwurancje bezpieczeństwa w 
razic deicklu jednego z silników, a za- 
razem stoje się możliwem wzięcie więk- 
szej załogi. Jak wiadomo, Kingsford 
Smith wziął na „Krzyż Poludnia* dru- 
giego pilota na wypadek. gdyby musiał 
być zastąpiony przy sierze oraz nawiga- 
dora i rudjotelegrafistę, Ci towarzysze 
odilali w czasie łolu nieocenione usługi. 
Nirmaly pomocą w locie było również 
olbrzymie doświadczenie lotnicze, ja- 
kiego nabyl Kingsford w swych poprze- 
dnich podróżuch powietrznych. 

Pomimo to — mówi Kingsford 
Smith nasz przelot jest w równej mie 
rzę dzicłem przygotowania, jak i uśmie- 
cha losu. Warunki lotu przez Atlantyk 
zę wschodu nu zachód są tak ciężkie, 
przed samoiotem piętrzą się ciągle tak 
wielkie frudności atmosferyczne, że nie 
przypuszczam. ahy było kiedykolwiek 
możliwe zaprowadzenie nad połnocnym 
Atlantykiem regularnej komunikacji lot 


niczej. Chyba, że zostaną zbudowane en- 
moloty, których dziś nie możemy sobic 
nawet wyobrazić. 
PO DRODZE 

W pierwszej polowie drogi z Baldo- 
nell do Harbour Grace—oświadczył da- 
lej Kingsford lecielińmy z przeciętną 
szybkością 150 klm. na godzinę. Potem 
„Krzyż Południa“ natrafił na niezwykle 
silne wichry przeciwae. 

Aparat mimo wszystko trzymał się cu- 
townie, załoga spisywała się doskonale. 

Gdy „Krzyż Południa“ wylądował w 
Hurhour Grace, w zbiornikach znajdo- 
wala się zaledwie 20 litrów benzyny. 

Drugi pilot „Krzyża Południa” Van- 
dyck opowiada. iż przelot nad oceanem 
był „najdzikszą imprezą lotniczą, jaką 
kiedykolwiek przeżył”. Po uszkodzeniu 
kompasu „Krzyż Południa“ leciał na 
chybił trafil. Szczęście jednak dopisalo. 

Kivgstord Smith, który jeszcze w dniu 
dzisiejszym odleciał do Nowego Jorku. 
dokona najpierw lotu okrężnego nad 
Stanami Zjednoczonemi. 

LINDBERGH O KINGSFORDZIE. 

NOWY JORK, 266. Zapytany o zda- 
nie w sprawie przelatu „Krzyżn Polu- 
dnia“ zwycięzca Atlantyku pulkownik 
lindbergh oddaje palmę pierwszeństwa 
Kingsiordowi, nazywając go najwięk- 
szym lotnikiem świata. 
KINGSFORD — SPRAWOZDAWCA. 

LONDYN. %46. (Tol. wł.) Kingsford 
Smith okazal się nietylko świetnym lof- 
nikiem, ale i znakomitym dziennika- 


Kongres Eucharystyczny 


w Poznaniu. 


POZNAŃ. %6. (Tel. wł.) Dziś odbyło 
się otwarcie Kongresu Encharystyczne- 
go nabożeństwem w kościele Bożega Cia 
ta. W stallach zasiedli arcybiskupi i bi- 
skupi z ealej Polski. Prowadzony pod 
haldachimcm w otoczeniu kawalerów 
Malinńskich przybył ks, Prymas Iilond. 
W nabożeństwie wziąl udzial min. Jan- 
ta.Polczyński, wicomin. ka. prot. Żonga- 
owicz w imieniu Czerwińskiego. 
wojewoda Raczyński, gev. J. Haller - 
Mszę św. odprawil ks. Pryinas, kaza- 
nie wygłosili ks. biskup Szlagowski. 

W poludnie odbylo się uroczyste ze- 
branie w sali Rolundy na terenie PW 
W zebraniu wziąl udzial ks. legat papie- 
ski msg. Marmaggi. Obrady zaguił pre- 
zes Ligi katolickiej prof. Gantxowski, 
który na marszałka Kongresu zaprosil 


p. Adolfa Bnińskiego. Jako gospodarz 
Kongresu witał zebranych ks. Prymas 
Hlond, paczem pa włosku przemówił 
msg. Marmaggi. W imieniu p. ministra 
oświaty przemawiał wiceminister oświa- 
ły ks, Żongollowicz. Przemawiałi na- 
stępuie prezydeni Ratajski, rekior Kasz. 
nica i kurator Namysł. poczean referat 
pt. „Eucharysija w życiu kościelnem* 
wygłosił O. Roztworowski. 

W Kongresie prócz polskich dostojni- 
ków kościelnych bierze udział biskup 
gdański ks. Rourke, ka arcyb. Geurre z 
Rzymu. Sejm reprezentuje wicemarsza- 


{ek Czeiwertyński. 


„Kongres stał się olbrzymią manifesta- 
cią katolicką, jakiej jeszcze w Polsce 
nie widziano od czasów niepodłeglości. 


Mała Ententa 


konferuju w Szczyrbskiem Jeziorze. 
SZCZYRBSKIE JEZIORO. 26.6(PAT). |z układami, zawartemi w Hadze i Pa- 


Dzisiejsze ranne posiedzenie ko! 
ministrów Małej Ententy poświęcone 
było wymienie poglądów w sprawie 
memorjalu Brianda. Trzej ministrowie 
stwierdzili, że jatywa Brianda od- 
powiada calkow powszechnemu dą- 
żeniu do stworzenia jaknajlepszej orga- 
nizacji międzynarodowej, zmierzającej 
do zapewnienia pokoju, oraz harmoni- 
zuje w zupełności z celami polityki 
Małej Ententy. Trzej ministrowie poro- 
zumieli się następnie co do propozycyj 
jakie przedłożą w Genewie podczas 
dyskusji nad petycją Brianda. 
nie ministrowie przeszli do rozpatry- 
wania stosunków, istniejących między 


rencji |ryżu, przyczem 


stwierdzili, iż poprawa 
tych stosunków jest rzerzą możliwą, 
gdyby niektóre drażliwe kwestje zosta- 
ły wyeliminowane. Na wszelki wypa- 
dek ministrowie postanowiii zastrzec 
się, aby istniejące zobowiązania mię- 
dzynarodowe nie zostały pogwałcone. 
Minister Benesz oświadczył dzienni- 
karzom, że w sprawie obsadzenia tro- 
nu węgierskiego Mała Ententa nie wi- 
dzi powodów do zmiany stanowiska, 
ujawnionega dość wyraźnie na poprzed- 
nich konferencjach. Minister Marinko- 


lastęp-|wicz wypowiedział się w tym samym 


sensie. Pa południu ministrowie udali 
się na wycłeczke na szczytv tatrzań- 


krajami Europv środkowci w związku]akie. 


rzem, jak wynika z jego radiowych re 
lacyj, przesłanych do „N. York Times* 
z aeroplanu. Ho niektóre z nich: 

Godz. 1145 w nocy — wedlug czasu 
angielskiego. Przebiliśmy się przez gęstą 
mgię na wysokość 2600 stóp tam, gdzie 
jest jasno. Tu ponad chmurą jest b. spo- 
kojnie. Ponad nieskończanem morzem 
mgiel leży wspaniale niebo. Zdaje się 
mi, że kanapka z mięsa kury i filiżanka 
kawy stanowią przyzwoitą dla nea kola: 
cję. Nie jest jeszcze całkiem ciemna, ale 
przecież wznosimy się w tej chwili na 
3000 stóp ponad ziemią. Cały świat jesi 
dziwnie błękitny, a zachód słońca rzuca 
czerwoną jasność na błękitne mgly. Te- 
raz jesl już całkiem ciemno w kabinie, 
Wesole żarzenie się lamp radiowych na- 
daje kabinie przytulny charakter. Aby 
to wrażenie uzupełnić, zjemy jeszcze po 
jednej kanapce. 

Godz. 9.45 wedlug czasu nowojorskie. 
go: Ternz jest już zupelnie ciemna. Ze. 
wnęirzne matory otulone są błękitnyre 
mrokiem. Każdy ich wybuch osłoniony 
Jrat słabym promykiem różowego kolo- 
ru. Litery na skrzydłach naszego aero 
planu nurzają się w złocie, gdyż padają 
na nie ostatnie promienie nieba. 


Wielki proces 
O NADUŻYCIA NA KOLEJACH 
PRZEMYSL, 26.6. W sądzie okręgo- 


wym rozpoczęła się rozprawa przeciw 
kr 8 funkcjonarjuszom kolejowym oraz 
6 robatnikom, oskarżonym o naduży« 
cia na szkodę skarbu państwa przy 
gospodarce węglem w Jarosławiu. 

Straty skarbu wynoszą 125.000 zł, 

Akt oskarżenia zarzuca podsądnyn 
nadużycie władzy urzędowej, sprzenie- 
wierzenie oraz współudział w sprze. 
niewierzeniu, względnie nadużyciu wla. 
dzy urzędowej. 

Nadużycia te trwały kilka lat i zo 
stały wykryte w r. 1928. 

Jeden z oskarżonych niemal bezpo 
średnio po wykryciu afery popełnił sa- 
mobojstwo. 

Rozprawa, ze względu na dużą licz- 
bę oskarżonych i powołanych do spra- 
wy świadków, potrwa około 2 tygo 


nie. 


Wisła pod Warszawą 
WYSYCHA. 


WARSZAWA, 26.6. — Wskutek dłu. 
gotrwalej posuchy Wisła wysycha, 

Powyżej mostu Poniatowskiego mie- 
lizna niemal dotyka do lewego brzegu 
gu rzeki. 

W/ wielu miejscach można przejść 
Wisłę wbród. 

Do widowisk stałych należą ludzie 
syacerujący środkiem rzeki po pas w 
wodzie. 

Poza Warszawą nie jest lepiej. 

W górę rzeki komunikacja jest przer 
wana. 

W dół statki kursują, napotykają je 
dnak na wielkie przeszkody. 

Na Wiśle powyrastały całe lądy lot- 
nych piasków, powstaly wysokie nie- 
taz na 1 — 1 i pół mtr. wyspy, na 
których zieleni się trawa. 

Trzeba wielkiej wprawy i intuicyjne 
niemal znajomości rzeki, żeby szczęśli. 
wie przeprowadzić statek wśród tych 
EG i mielizn, lawirując stale do 

rzegu. 

Jeśli w górach rzeki nie spadną wię. 
ksze deszcze, spodziewać się należy 
dalszego utrudnienia żesluci nawet w 


dół rzeki, 


„KURJER ZA 


CHODNT" piatek 27 czerwca 19%) roku. 


WIELKA BARJERA CELNA 


uchwalona przez Kongres Stanów Zjedn. 


Obecny prezydent Stanów Zjedn. 
p. Herbert Hoover jeszcze jako kan- 
dydat partji republikańskiej nu sta- 
nowisko prezydjum, kandydował m. 
i pod hasłem protekcjonizinu celne- 
go, przyrzekając zwołać Kongres 
(parlament St. Zjednoczonych) na epe 
cjalną sesję nadzwyczajną celem 
przeprowadzenia rewizji ustawodaw- 
kiwa celnego, Jukkolwiek wówczas 
światowy kryzys gospodarczy, które- 
zo jednem z głównych źródeł jesi 
powszechna hyperprodukcja, nie da- 
wał się jeszcze odczuwać iak bole- 
śnie, juk obecnie, to wszakże postulat 
protekcjonizmu «celnego zawsze po- 
pierany przez partję republikańską, 
okazał się nader airukcyjnym i w 
dużej mierze przyczynił się do zwy- 
sięstwa kandydata republikuńskiego. 
Po objęciu przez p. Hoovera stano- 
wiska, nadeszła wreszcie chwiła re- 
abizacji danej obietnicy, 

Iu jednukże okazało się, że parla- 
neni zamierza iść znacznie dalej niż 
glowa państwa. Podazas gdy prezy- 
dent Hoover przewidywał jedynie 
częściowe poparcie niektórych gałęzi 
przemysłu, azczególnie zagrożonya 
przez konkurencję zagraniczną i nie 
potrafiących takowej podołuć. Kon- 
gres przedsięwziął kompletną refor- 
mę taryf celnych, którą Senat wpraw 
dzie nieco zredukował. lecz która 
pomimo ło w swej ostulecznej posta- 
ci jest wyrazem dulej posuniętego = 
tekcjonizmu celnego, niż mialo to kie 
dykolwiek dotychczas miejsce w po- 
lityce handlowej Stanów. 

W tej ostatecznej posiaci nowa ta- 
tyfa celna, zawierująca zzórą 3 tys. 
artykułów, została uchw. lona przez 
Kongres 222 głosami przeciwko 153. 


/ważywazy, że w Senacie uzyskała 
ona EE słabą więkezość (44 


głosy przeciwko 42), spodziewana się 
w kołach przeciwników nowej usta- 
wy, że prezydent Hoover skorzysta 
tym razem z przysługującego mu 
prawa veta, aby nie dopuścić do wej- 
ścia w życie zmienionej taryfy cel- 
nej. Nadzieje le zawiodły i prezydent 
Iloover złożył swój podpia na proje- 
kcie, który słał się obowiązującą u- 
SIAWĄ, 

Teoretyczne obliczenia zapowiada- 
ju naskutek wprowadzenia nowej la- 
ryly przyrosi dochodów celnych Sta- 
nów o 650 milj. dol. rocznie. Są to, 
jednakże, przewidywania jedynie te- 
orelyczne, gdyż już dzisiaj w prasie 
państw, prowadzących  dolychczać 
ożywiony handel eksportowy ze 
Stanami Zjednoczonemi, czytamy, iż 
nowe siawki faktycznie wytwarzają 
barjerę uniemożliwiającą prawie cał- 
kowicie dowóz towarów zagranicz- 
nych na terylorjum Stanów, W wyni- 
ku więc stosunki handlowe będą mu- 
siały ulec znacznej redukcji i zysk, 


ch |nósi z Lublina: 


plynący z wygórowanych ceł naj- 
prawdopodobniej okaże się złudą. 
Oprócz tego należy się poważnie 
liczyć z ewentunlna rciorsją ze siro- 
ny szeregu państw, których interesy 
zostały maibardziej doilucjE adw 
ustawą. Izba deputowanych w Paryżu 
domaga się już od rządu przedłoże- 
nia prajekłu ceł ochronnych w sto- 
sunku do wyrobów amerykańskich, 
analogiczne środki zapowiedziały i 
niewątpliwie uskuiecznią także inne 
państwa. Tak więc nieiylko wzrost 
wpływów celnych może się okazać 
iluzorycznym, lecz mogą ulec pewne- 
mu obniżeniu dochody, jukie wytwór 
czość amerykańska czerpała dotych- 
czas z eksporiu do krajów, w ki 
rych korzystała z klauzuli najwię- 
kszego uprzywilejowania. 
Niechybnie ekonomiści amcrykań- 


scy, projckiując nawą taryfę, music- 
li się liczyć z tą ostatnią okoliczno- 
ścią i zdecydowali się na jej skutki. 
Czynili to prawdopodobnic, licząc 
na to, iż zyski, jakie przemysł amc- 
rykański zapewni sobie wobec spo- 
dziewanego wzrostu cen ua rynkach 
wewnętrznych, z nawiązką pokryją 
straty, zapowiadające się nu ry ch 
zagranicznych, Kio wie jednukże, 
czy rachuby te nie są zawodne. 

ak więc, zamiast rozejmu celnego 
zapowiedzianego przez konwencję 
Gcnewską, zamiast przygotowania 
gruntu do realizacji [rancuskiego pro 
jekiu unifikacji gospodarczej Furo- 
PY, ujrzymy zapewne nagly i po- 
wszechny wzrost barjer celnych, 
znajdujący usprawiedliwienie w ofen 
sywie amerykańskicj. 


Niezwykła uczelnia żydowska 


o średniowiecznym programie nauk. 


Korcspondent 


uroczyście „wyższa uczelnia religij= 
na żydowska w Lublinie" jest jedy- 
ną tego rodzaju uczelnią w Polsce, u 
jedną z nielicznych na całym świecie, 
fa uczelnia talmudycznu mu głów- 
nie za zadanie keziałeenie nowych 
zastępów rabinów. Kadry tych rabi- 
nów będą również grzeznaczone w 
pewnej mierze dla większych żydow- 
skich środowisk zagranicą, u przede- 
wszystkiem dla Ameryki. 

hodząc z założeniu, że szkoła 
ma doskonalić przyszłych rabinów w 
kierunku wszechstronnego poznania 
Talmudu, postanowili kierownicy u- 
czelni przyjmować kandydatów tyl- 
ko wybitnie w tym kierunku uzdol- 
nionych. Kandydm luki, zgłaszający 
się do uczelni z listem poleca jącym 
od rabina dancj miejscowości, podda- 
ny będzie ścisiemu egzaminowi. Wy- 
kszłałcenie formalne kandydata jest 
dla szkoły rzeczą drugorzędną, musi 
on natomiast wykazać się wielkiem 
opanowaniem tekstów talmudyez- 
nych. Pierwszym więc warunkiem 
przyjęcia kandydata do ezkoły jest 
pamięciowe opanowanie 400 stronie 
tekstów Biblji, Jeżeli uczeń tych iek: 
stów na pamięć nie pamieia, będzie 
zdyskwalifikowany. Kandydat muei 


ponadto umieć przeprowadzić dysku- 
sję w zakresie materjału pik 
wego, kióry sobie przysw 


Kure mauki irwa 5 lat. W ciągu 
ierwszcgo trzechlecia słuchacze siu- 
jują ogólne przedmioty judaistycz- 
ne, a głównie Talmud, po trzech la- 
tach odbywa się sclekcja bardziej u- 
zdolnionych, którzy kontynuują nau- 
kę dalsze dwa laia i otrzymują cal- 


ach PRESS do-|kowite przygolowanie 
twarla niezwykle 


Nr. 145. 


Przywódca marjawicki 
WYJEDZIE DO AMERYKI. 

Jak podaje urzędowa Polska Agen- 
cja Tclegrnficzna, Sąd apelacyjny w 
Warszawie zezwolił „arcybiskupowi” 
marjawickiemu Kowalskiemu na wy 
juzd do Ameryki na 4 miesiące, li- 
cząc od dnia 24 czerwca b. r. 

W motywach sąd podkreśła, że 
Kawaleki dotychczas nie uchylał się 
od wymiaru sprawiedliwości oraz że 
rozprawa w S4dzie dpelacyjnym od- 
być się może w ostatnich  miesią- 
cach b. r. 


Organizacja nowej straży 


DLA OCHwONY $KARBCÓW 

i BANKÓW PAŃSTWOWYCH. 

Jak się dowiadujemy, organizacja 
specjalnej straży dla ochrony skarb- 
ców i banków państwowych na tere 
nie całego kraju, strzeżonych dotych: 
czas przez posierunki policyjne, po. 
etępuje szybko naprzód. 

Siraż w Warszawie zostala już zor 
ganizowana, obecnie zaś Ministerstw< 
skarbu przyjmuje podunia k 
tów na szereg poud w wi 
stach Polski. Do poduń należy dołą- 
czać świadeciwa: moralności, szkol- 
ne, pracy, oraz mcirykę urodzeniu 


religijne nag icrwszeństwo przy przyjmowaniu 


stanowisko rabinów. Narazie zgłosi- |do straży mają inwalidzi wojenni. 


lo się 120 kandydatów, chociaż uczel- 
nia przyjąć może WW słuchuczy. Kan- 
dydat przyjmowany jest lylka do 17 
roku życia, Zgloszenia pochodzą rów- 
nież z Aueirji, Czechoałowacji, Nie- 
miec i Ameryki. 

Koszt budowy uczelni bez gruniu 
wynosił 1.300.060 złotych. Zasadniczo 
uczniowie „Akademii talmndycznej” 
nie opłacają wpiaowego uni też ko- 
sztów utrzymania w internucic. Ko- 
szly łe pokrywa dyrckcja szkoły, 
która czerpać będzie swe środki ze 
składek i ofiar dobrowolnych ludno- 
ści żydowskiej. 

Wykłady odhywać się będą w ję- 
zyku żydowskim. czylanic tekstów 
talmudycznych w języku hrbraj- 
skim i aramejskiin. Szkola po calko- 
witem jej uruchomieniu ma corocz- 
nie nowiękezać szeregi rabinów o oko 
ła 100 osób. Przedmioly świeckie nie 
będą w tej uczelni wykładane, to 
też aksolwent szkoly. nby zajać eta- 
nawiska rabina, będzie musial zdać 
odpowiednie egzaminy według prze- 
pisów państwowych Kierunek szko- 
ły jest wybitnie chasydzki. 


x ` 

Nieudała egzekucja. 

1RUDNY PROBLEM DO ROZWIĄ- 
ZANIA. 

W Eestonji istnieje jeszcze kara 
śmierci, przyczem skazanemu wolne 
wybierać między śmiercią przez po- 
wieszenie į przez ołrucie, Niedawno 
skazany zbrodmiurz, Sergiej Wasi- 
lew, wybral truciznę i w wesołem u- 
sposobieniu wypróżnił czarę z mapo 
jem o przyjemnym smaku, Ale Wa- 
silew, posiadający bardzo silny or 
gunizm, nie umarł i pa krótkiej nie- 
dyspozycji przyszedł do zdrowia, O- 
sadzono go ponownie w oeli więzien 
nej i obecnie prawnicy zusłanawia ją 
się nad ieni, © zrobić ze skazańcem, 
Wyrok śmierci zosta] wszak wyko- 
nany i nasuwa się pylanie, czy Wa- 
silew prawnie jest przeirzymywamy 
wd więzieniu. 

inne jeszcze pylanie pozostaje na- 
razie bez odpowiedzi: czy mianowi- 
cic dopuszczalne jest powtórzenie 
już wykonancga wyroku. Jeał ic 
istotnie zagadnienie trudne do roz- 


strzygnięcia. 


PODZIĘKOWANIE. 


Rodzinie, przyjaciołom i znajomym za oddanie ostatniej posługi 


matce, babce i prababce naszej 


p. MARJI HENNIGOWEJ, 


w szczególności ks. Nowakowi za wyprowadzenie zwłok na miejsce 


wiecznego spoczynku, a p. Ryngowi za śpjew 
żałobnego składają tą drogą serdeczne „BÓG 


3227 


odezas, nabożeństwa 


APŁAĆ". 


Ryppowle x dziećmi i wnukami. 


BŁĘKITNY PACKARD 


I tak czekali — i jeden, i drugi. k 
t Co pan taki milczący, panie Januszu? — 
tapytała nagle Ala. 4 

Drgnął jakby obudzony z głębakiego snu. 

— Patrzę na panią — odpowiedział bez na- 
mysłu. 

— Widzę to, ale czy lakże „słucham”? © 

— Słyszy — wtrącił złośliwie pozostawiony 
na boku Olszyński. — Jeżeli idzie o panią, nie 
potrzeba słuchać, wystarczy elyszeć. 

— Jak mam io rozumieć? — spytała zape- 
rzona panienką. 

— Tak, jak zostało powiedziane 

— To znaczy? 

Podług sensu ałów. 

Rzuciła mu w twarz garść piasku. 

— Obrzydliwy, typowy mężczyzna! Nie zno- 
s?o pana — wsłręiny pan jest z temi swojemi 
dowcipnemi docinkami, a wszystko przez zaz- 
drość! Czy nie mógłby pan pozbawić mnie choć 
na chwilę widoku swojej iwarzy? 

— Ależ owszem. Do uaług, królewno! — 
rzekł z galanterją. przecieraj ręką  oślepłe 
oczy. prawde mówiąc, nie IERE być świad- 
kiem, jak ludzie zmęcają się nad domowemi zwie- 
rzęłami, a czuję, że się na coś jego zanosi. 

Z temi ałowy zerwał Gie elastycznie z ziemi 


i rzuciwszy Januezowi irochę ironiczne spajrze- 
nie, odszedł. Nie był o niego zazdrosny. Pomi- 
mo, że sam „zadurzony”, nie mógł się wydziwić 
<cierpliwej poiulności przyjaciela i zastanawiał 
się k można być taką ofiarą”, choć sam nią 
był, tyłko na inny sposób. 

Ala wysunęła się z koaza. Janusz siedział po- 
za kręgiem cienia parasola, ze skrzyżowanemi 
po turecku nogami. z głową wysławioną na żar 
południowego ałońca. Rysia odsunęła się dyskret- 
nie na większą odległo: leżała teraz na piasku. 
prawie nad wodą, podohna do długiej, kaloro- 
wej liszki. 

— Adu! — rzekł mlody człowiek. 

Udała, że nie slyszy 

-- Panno Alul 

Osunęła się na piasek, iuż koła niego, ule 
Jeszcze w cieniu. 

— Panno Alu! 

— sina papuga! — zachichoial 
A Kiedyż będzie ten dalszy ciąg? 
Alu! 

— Panno Alu, kiedy pani hędzie dla mnie 
dobra? 

— Jestem dobra. » 

— |Jak przysłowiowa rózga, o której mówio- 
no, że idzie dzieciom na zdrowie. 

Więc ja wiem, co pann idzie na zdrowie. 
I tak pan staje na głowie, u cóżby dopiero było. 
gdybym penu pobłażała. 

Pochylił się bez ałowa i ująwszy małą rącz- 
kę, przycisnął ją do usi. 

— Pani wie. że dla pani dałbym sie porąbać. 


— No, słu- 
Alu! Alu! 


Przez ten tydzień, kiedy pani nie widziałem, by- 
ło mi tak poznndziejnie. smutno, źe... 


ic. 

— Znowu jakieś głupetwa, Proszę puścić 
rękę. Ach, jaki pan nieznośny! 

— Nie puszczę. Tyle mojego. 

Szarpnęla się gniewnie. Nie puszczał. Teraz 
dopiero zanważyła, że patrzy na nią jakimś dziw- 
nym wzrokiem i OBA jej się nieswojo. 

— Co pani zrobiła? — zapytał. 

— Co miałam zrobić? — odrzuciła z udanem 
zdziwieniem. 

— Dlaczego pani udaje? Ten kosijum, och 
Boże! Przecież pani jesi rozebrana. Jak można 
się tak obnażać wobec wszystkich — wobec męż- 
czyzn, wobee najwstrętniejszych atarych lowe- 
lusów, którzy gubią oczy za takiemi kwiatami 
jak pani... 

< Niech gubia! Chyba pan rozumie, że ko- 
biecie nie można sprawić większej przyjemności. 
niż... 

— Dziecinać 
pani nie rozumie... 
Urwał. zrozpaczony. 

— Więc się panu nie podobam? 

Ścianąl ją za rękę tak mocno, że syknęła. 

— Niech mnie pan puści! — krzyknęła już 
teraz ze złości 
— Nie puszcze. dopóki mi pani mie obieca 
ZO 


Pani nierozumie, panna Alu. 


że, 


1D. c m) 


Nr. 145. „KURIER ZACHODNU piątek 27 czerwca 1930 roku. 


OGROD „LOCARNO”| L.0.P.iP. oddział w Sosnowcu. 


Sosnowiec, ul. Sadawa 3 
Z walnego zgromadzenia członków. 


We wtorek 24 bm. w lokalu wła- 
snym przy ul. gen. Bema 4, w Sosnow 
cu odbyło sie walne zgromadzenie 
członków L. O. P. P. Komitetu miej- 
skicgo w Sosnowcu. nowych członków zarządu w miej- 

Zebranie zagaił prezes Komitetuļeco ustępujących statutowo . inż. 
miejskiego p,inż. Porczyński, zapra- |Porczyńskiego i W. Dytrego, którzy 
szując na odniczącega p. insp. | jednogłośnie zostali wybrani do no- 
szkaln. Luchowca, który na 6ekreta-|wej kadencji. Ponadto wybrano 
rza powołał p. T. Gołębiowskiego. dwóch delegatów na walne zgroma- 

Sprawozdanie z działalności zarzą- | dzenie Komitetu okręg. które odhy 
du za rok 1929 podał p. inż. E. Por-|losę w dniu 26 b. m., w osobaci 
«zyński, zaznajamiając zebranych o|pp. insp. szkoln. Luchawca i inż. F 
pracy zarządu i rezultatach na tere- | Porczyńskicgo. 
nic Sosnowca. Praca spotkała się z| W dalszym ciągu obrad uełalon 
ciezkiemi warunkami z powodu ogól- |budżet na rok 1951 zamykający eiu 
nej stagnacji i zubożenia epołeczeń- | po stronie przychodu i rozchodu kwa 
stwa. Następnie odczytano sprawoz- |ią zł. 13.900. 
danie kasowe za rok 1929, udzielając| W wolnych wnioskach podniósł p. 
wyczerpujących wyjaśnień przy nie-|insp. Lachowice doniosłej wagi dla 
których pozycjach. LS. RABANNE ROSZ T 
Komiseja rewizyjna podała spra- |szkolnych. przyczem przyrzekł dale- 
wózdanie ze zbadania ruchunkowo- | ka idąca swa namoc. 
ści i ksiąg wraz z odnośnymi dowo- 


KRONIKA ZAGŁĘBIA. 


KALENDARZYK. 


sié Serca Jezus. 
27 Jutro Leona W. 
Wschód słońca 3 m. 17. 
Piątek Zachód „ 19 m. 59. 
E x RAJD AUTOMOBILOWY PRZEZ 


i i ZAGŁĘBIE. W dmu wczorajszym przo- 
DEE ma E DZA. 


wyświetlają dziś: zących udzial w międzynarodowym raj- 
wice” z Sosnowca; J. Góra — kop.| Kina „Zagłębie“ — „Krystyna”. |1zie semochodowym, zorganizowanym 
St Kotnła z Os;| Kino „Palace“ — „Katorzyna I", |przez Auiomobilktnb Polski. Przejsad 
Mosur, St. Skot- | Kino „Czary“ — „Ramona“. maszyn irwał od gode. 11.30 do 3 popoł. 


i odbył się oa naszym terenie bez żad- 
Od wydawnictwa. 


nego wypadku. Z uwagi na duży ruch 
kołowy na drogach i zawiłą trasę, samo- 

mieszye; |]. Kłosiński z Sicimon Z powodu remontu linotypu dzisiejszy | kody jechały stosunkowo wolno i do- 

Serafin z Sosnowca, Cz. Niedbał, Wł. |numer „Kuriera Zachodniego" ukazuje |P'"ro za Sarnawam maszyny puazczono 

Szkoda z Ujejeca, St. Kocot z Wy-|się w rozmiarach tylka 6 stronic. 

umysłowa; A. Krzykawski ; J. Pitas 


Da zły E Ae 
wała policja i służba drogowa. W róż- 

z Wajkowie - Kościelnych; K, Nieko- 

wal i ]. Pałasz z Żębkowie 


nych pumktech trasy rajdowi przygią 
dały się heme tlumy publiczności, wi- 
Zawody rejonowe: W dniu 29 bm, tując przejeżdżających oklaskami 
n godz. 14.30 straże rejonu Ożurowi- X AKTY ZŁĄCZENIA. W b. Kongre- 
ce stawią się obowiąz! O Oża- | madzenia kupców w Będzinie i gimna- |sówce wstępujący w związek małżeńsk 
rowicach na placu przed remizą tamt, | zjum Rzsdkiewiczowej w Sosnowcu. | po dokonaniu obrzędu religijnego, mu- 
straży na zjazd i zawody rcjono Niepelne prawa otrzymały: gimnazjum | szą się zgłosć do władzy policyjnej lub 
Odbędą się zawody grupy IV-iej: | Fursienbertów oraz Krzymowskiej administracyjnej, elem przeprowadze- 
pozem _ defilada j zakończenie zju- Replińskiej w Będzinie, Zawidzkiej w | Bia t. zw. aktu złączenia. Dapiero na mo 
zdu. Naozelnikiem zjazdu będzie p. | Dybrowie, Liceum Podkejowej, gimna- |cy aktu złącenia rządca domu ma pra- 
„ Kulaj — nacz. rejonu, Zaeiępcą — | zum żeńskie żydowskie i męskie |wo zanotować w kisęgach meldunko- 
p. J. Trzęsimiech z Os, djutaniem | gimnazjum Zrzeszenia rodzicielskie- ych zmianę nazwiska żony, jak rów- 
— p. S. Kubik z Ożarowie. Sędziami | zo w Sosmowcu: żeńskie gimnazjum zaznaczyć, że kawaler stał się żo- 
PP: at. instr, Kałkowaki, M. Przy-| ji, Malczewekiej i męskie Towarzy- natym. Taka procedura w wielu wypad- 
tomski, H. Gajewski i A. Babiarz | swa szkoły ércdniej w Zawierciu oraz | kach jest zaniedbywana, szczególnie 
isko RA A ZMR gimnazjum w Olkuszu. pea aaea R że, lub 
1 s z R A 2 O s lzący: inn zielnie. in- 
w agaa eai 6 Będzinie a odz. | X NA WYCIECZCE KRAJOZNAW: | Poj gożcjnicach urzędnik sianu cywil 
15 rozpocznie się kurs dla Kandyda- | CZEJ MA BYĆ SPOKOJNIE W związ. | oza aporządzający akt ślubu, zawóada- 
tów na sędziów, zor, anizowany Z ku z pogłoskami w sprawie charakteru | nja o tem niezwłocznie urząd admini- 
Związek wojowód à dla Okręgów: wycieczki krajoznawczej do Krakowa stracy jny, który w rejestrach obywateli 
będzińskiego, częstochowskiego, mie- | * dwu 29 bm. Związku legjonietów pol- | gokczmie odpowiednich zapisów. Prze- 
chowakie E olkuski o i zawierciań- |zkich. zarząd Związku okręgowego w prowadlzemie aktu złączenia obciąża wy- 
skiego. Wizna Sekirane adbę- Krakowie rozeslal wyjaśnienie, iż Źwią- | jykami na maski stemplowe. Z powodu 
dą się w dnin 29 bm. a godz. 7 rano |2% Iegionistów nie zajmuje się zjazdem | z„nięjbonia conajmniej 30 proc. mal- 
locu S. P. O. w Będzinie, ze współ Centrolewu i zwrócił się do swych człon | żegjw w miastach : miasteczkach z ad- 
naa RSI MIG z ków z wezwaniem, aby zachowali zupeł- | mięietracyjnego punktu widzenia nie 
i: d Sal Liz A T A Raku: Woj ny spokój i nie dali się wytrącić z ró PA Gdy TSZT! 
kowo magna CODE ca wic; | Sowagi. Isioimie, na „wycieczce”, zwła- |, 40h namwieko panieńskie 
JAA 2. O doj dą KSJSRAZKĆ 1 | szcza krajoznawczej konieczny jest apo |” A m A 
Strzyżowice. W dniu tym o godz. 11 | kg;_ jeżeli jednak Związek wie obchodzi | X MIEJSKI OSRODEK ZDROWIA. Za- 
rano odbędzie się egzamin dla wszy- zjazd oonirałewu, w takim razie i we- |rząd miasta Sosnowca postanowil urzą- 
stkich grup. Oficerowie życzący 60- | wanie do zachowania epakcja jest rze. |dzić w budynku go „Irocadezo” przy 
a olrzymać SERW O „RA cza zbęduą. Zresztą niadaleka przyszłość | teatrze miejskim ośrodek zdrowia. Mie- 
sędziowania i iada jąc - 
kom ARA w „Życiu Stra- 


wydaja codz 3038 
iniadania od godz. 10 — 12 po 2 zł, 
obiady od godz. 12 — 16: z 3 dań 

po 2 zł, z 4 dañ — 3 zl. 
EHA GIS kaws 4 harkata pa'ś0 zr) 


dami i ustaliła zgodność tychże, wo- 

czego walne zgromadzenie uchwa 
lilo zarządowi absolutorjum za 1929. 
Następnie przystąpiono do wyboru 


Ze związku straży poż. 
OKRĘGU BĘDZIŃSKIEGO. 
Zakończenie kursu. 

W dniu 23 b. m, w seminarjum 
nauczycielskim w Sosnowcu, odbyła 
się uroczysie zakończenie kursu po- 
żarniczo - gazowego, w obecności 
delegatów Okręgu i p. wytkładow- 
ców. Do zebranych kursistów prze- 
mawiali pp. R. Herman. wiceprez 
Okręgu, wręczając jednocześnie 
świadectwa; ]. Plebanek — kierow- 
nik kursu i Dzioboń — inspektor L. 
ORESPOWK emu LABOA prze? 
mawiał p. Kocot, prezes straży z Wy- 
mysłowa, dziękując Okręgowi, wy- 
kładoweom i kierownikowi za prze- 
adzemie o tak wysakim pozio- 
mie kursu. Poczem nastąpiła wepól- 
na, o miłym nastroju koszarowa ko- 
lucja, przeplatana przemówieniami 
i śpiewami. 

Na kurs ten pa lo 34 człon- 
ków, reprezeniujących 17 straży, 
wiejakich, miejskich i przemysło- 
wych, z których egzamin złożyło z 
wynikiem bardzo DRA — 2, do- 
brym — 10 i dostatecznym — 22. 
świadectwa otrzymali p . Nowak, 
Ww. zyk 
i W. 

„Di z Sosnowca; 

Purak, A. Swoboda, oboda z 
Golonoga; St. Majcherczyk, J. No- 
wak, i Wieczorek z Grodźe A. 
Kałuża, W. Tronow — „Huta Milo- 


Teatr Polski w Katowicach 
REPERTUAR 
Piątek dnia 27 b. m. — Wysięp Hanki Or 
donówny o godzinie 20.00. 
Sobota dnia 28 b. m. — „Grube ryby” o 
godzinie 20.00. 


X PRAWA GIMNAZJÓW PRYWAT- 
NYCH. Minister wyznań religijnych i 
oświeęcomia publicznego nadał pełne pra- 
wa szkół państwowych gimnazjum gro- 


FI 


pokaże, jeki skutek odniesie wezwanie? ENY = nim RSA BRAŁ 
warcowych, przychodnia 
ZAGRAGANE 4, winni iaię eławić w | X PRZYWRÓCENIE DODATKU MIE. |--o, gradica i unbulatorjem miej. 
nznaczonym terminie, SZKANIOWEGO DLA NAUCZYCIELI | %ie. W związku z tem ząl] miasta 
Nowa Ż W Tuliszowie, gm. | SZKÓŁ POWSZ. Minister wyznań reli- polecił wydziałowi batknwnictwa spo- 
Wojkowice — Kościelne, została zar- |E'inych i oświecenia publicznego uchy- | magzjć plan przeróbek wektórych sal, 
ganizowana nowa straż pożarna ocho: | |! zarządzenie z dnia 28 marca 1936 ro | „z szczegółowy kosziorys. W tym sa- 
nicza uchwałą zarządu Okręgowegn |5u. wstrzymujące wypłatę dodulku mie | mym budynku mieścić się będzie wy- 
z dnia 5 bm.. zoslała przyjela w po- |szkav owego nauczycielom i kierawni- | Jia} kavalizacji 1 wodociąców. 
U DEO GOŁE kom szkół powszechnych i połecił wy- 
3 bai placać nadal ten dodatek w granicach | X ZARZĄD LIGI MORSKIEJ I RZECZ- 
EEE Z MIKIZEZZ «2 poprzednia już dokonanych, tj. | NEJ W NIEMCACH sklada lą drogą go 
, TY CHCECZ 
USUNĄĆ BEZ SLADU PIEGI 


? tylko tym kierawnikom i nenczyriełam, | rące podziekowanie uhnom i druhom 
A którzy dodaleck za mieszkanie otrzymali | Tow. gimn. „Sakól”, chórowi kościelne- 
przy wypłacie poborów za miesiąc ma- |mu w Porąbce, airaży ogniowej kopalni 
rzec rb. Jedmocześnie minister polecił | Kazimierz oraz wszystkim, którzy pra- 
wypłacić zaległy dodatek mieszkaniowy | cą swą, zabiogami | ofiarami przyczyni- 
za czak, w kiórym tego dodatku nie wy- | li się do powodzenia urządzonej w doim 
płacona ze wagledu na powyzzce zarzą- |22 hm. zabawy p. m „Wianki na Przem- 
daens -m 


3. 


Nasz dział radjowy. 
DZIEN POLSKIEGO MORZA. 


W ubiegłą śsodę polskie radjo urzą. 
dziło dla swych słuchaczy niesłychanie 
intesesującą atrakcję, p. n. „Dień pol- 
skiecdw norze podaje e 
fragmenty życia naszej floty handlowej 
i wojennel, ciekawe odczyty i różno 
Podne zjawiska zipobrzezańinarzaiacji 


sl E i 
związku z tą audycją otrzymaliś. 


my liczne zgłoszenia naszych czytelni» 
ków, którzy nietylko z uznaniem, leca 
wręcz entuzjazmem wyrażają się a 
transmisji i proszą nas o wyrażenie 
dyrekcji Polskiego Radja podziękowa: 

za tak ciekawe słuchowisko, będą- 


|ce doskonałą propagandą  polskiega 


a 

Spełniając życzenie naszych czytelni. 
ków, przesyłamy dyrekcji Polskiega 
Radja wyrazy uznania i podziękowania 
za owocną i pożyteczną działalność, 
wyrażając przekonanie, że Polskie Rae 
djo, którego praca znajduje uznanie na. 
wet zagranicą, jeszcze niejednokrotnie 
da dowody doskonałej organizacj i oraz 
realizacji pomysłów, wywołujących dus 
że wrażenie wśród słuchaczy. 


PROGRAM RADJOWY, 
KATOWICE. 


na piątek 27 cezrwca 1950 r, 
11. 38 S, 


nal czasu z Obserwatorjam A- 
strugonwicznogo w Warszawie oraz hejnał z 
Wicży Marjackiej w Krakowie, — 12.05 Kon 
cert z plyt gramofonowych. 1300 Komunie 
kat meteorologiczny (P. R. Warszawa), — 
1340 Przerwa. 16.00 Komunikaty Polskie. 
go Związku Źrzes Gospedarozych Woj. 
SI. oraz komunikat Teatru Polskiego, — 16,00 
Koncert z płyt gramofonawych. =- 17.35 Od- 
czyt p. t „Opieka nad potomstwem u zwios 
rat wygl. dr. Michal Siedlecki pruf, 
UJ. (P. R. Kraków) 18.00 Koncert po. 
pularny orkiosiry mandolinóstów (P. R. 
Warszuwa). — 19.00 Codzienny odcinek po- 
wieściowy, — 19,15 Ronmaitości, zapowiedź 
programu na dzień komunikał 


Uniw É 
zwierzęcy w 20.00 Zegar 
z Obserwalorjum Astronomicznego w Wars 
szawie wybije godzinę damą, — 20.00 Kos 
munikaty Związku Mlodzieży Polskiej. — 
MAG Komunikaty sportowe. — 20.15 Kolwart 
symfoniczny z Doliny Szwajcarskiej w War- 
<awie poświęcony, utworom Felikss Men- 
<lvlesohna - Bartholdy 22.00 Feljeton p. 
Wandy Grabinskiej (P. R. Warszawoj. — 
2245 Komunikat meieorologiczny 2 Warsza: 
wy oraz zapowiedź programu na dzień na- 
stępny. — 22.25 Nadprogram. —- 23.00 Skrzym 
ka pocztowa w języku francuskim. Kore- 
wadencję sluchaczy zagranioznych (z Eu: 
ropy. Afryki, Azji id) omówi Dyrektor 
Programów Ślncji Naclawczej „Polskie Ra- 
dja Katowice” — Stefan Tymieniecki 
ŚLĄSKA SZKOŁA MUZYCZNA W 
KATOWICACH podaje do wiadomości, 
że zapsy uczniów na nowy rok szkolny 
przyjmuje eckroiarjat do dmia 8 lipca 
rb. ul. Szopera 16, parter, w godzinach 
10—12 i 15—18. 


X NA WYCIECZKI dla uczniów ozkół 
powszechnych, kończących w rb. azkałę 
zarząd m. Soemowca postanowił wyasy- 
gnować z kasy magistradkiej 3892 zł. 
Oprócz tej sumy przezmaczano 600 «l 
dla miejskiej szkoły doksatałcającej. 
X WAKACYJNE KURSY OGRODNI. 
CZE. Towarzystwo popierania ogrodów 
szkolnych orgamizuje w miesiącu lipcu 
rh, praktyczne kursy ogrodnicze dla 
pamczycieli d nauczycielek eżkół po- 
wszechnych ze wszystkich okręgów 
szkolnych. Kursy te odbędą się na iere- 
nie państwowego semmarjum  manczy= 
cielskiego w Ursynowie pod Warszawą, 
w ierminach od 5 do 18 lipca i od 22 lip- 
ca do 6 sierpnia rb. Program kurów 
jest bardzo obszerny, obejmuje między 
innemi  warzywnictwo, sadowmctwo, 
kwiaciaretwo, ochronę roślin, pezczalnic+ 
two itp. Zapisy na kursy przyjmuje im- 
spektorat szkolny w Warszawie (Plac 
Trzech Krzyży 8). 

X ZAKOŃCZENIE ROKU SZKOLNE- 
GO w miejskiej szkole dakształcającej 
zawodowej w Svanowcu (ul. Wawel 13) 
odbędzie się w niedzielę 29 bm. o godz. 
10.30 po nabożeństwie w koścele para- 
fjalnym w Sieleu. 

X PRZENIESIENIE BIURA. Birra miej 
skiego zakladu wodociągowego w Be- 
dzinie, znajdujące się dotychczas w wy- 
dziale budownictwa lądowego w Magi 
stracie, zostały przenicsione da gmachu 
mitejekiego po Pisócie przy ul. Małachow 
skiego, gdzie mieści sie miaiski zaklad 
elektryczny. 


. 


Echa zabójstwa 
W STRZEMIESZYCACH. 
Głośna w swoim cznsie byla w Strzc- 


nieszycach, a psaliśmy, eprawa 
zabójstwa urzędnika kolejowego Ścisl y 
przez Jana Mroczkowskiogo, pracowni- 
ka parowozowni. Na Mroczkowskiego 
padzyłame były do jego wladzy tajemn |- 
eze anonimy, przedstawiające go w 
złem świetle. 

Krytycznego dmia Mroczkowska przy- 
był do biura w stan'e pijanym, chcąc u- 
etalić, kto był autorem anonimów. Tulaj 
doszło do awantury, podczas której Ści- 
sło znieważył czynnie M. Ten, mszrząc 
się, po upływie kilkunastu minut zastrze 
lit Ścisłę. 

Sprawa ta rozpatrywana była przez 
Sąd okręgowy w Sosnowcu, który ska- 
aal Mrocrkowskiego za zabójstwo doko- 
nane pod wpływem silnego wzburzemwa 
psychicznego na półtora raku twierdzy. 

Od wyroku tego zaapełował prokura- 
tor. wnosząc o surowsze ukaranie, za- 
apelowala rówież i obrona, uwazając 
wyrok za zbyt surowy, ze względu na 
alan afekta psychicznego Mroczkowskie- 
go. Sprawa ta znalazła mię omegdaj na 
wokaudzie warszawskiego sądu apela- 
cyjnego. Uległa jednak odroczeniu wo- 
bec konieczności ustalenia, czy apelacja 
prokuratareka została wniesiona we wła 
bciwym terminie, co do czego obrona 
podniosła zarzuty. 


X ZAKOŃCZENIE RUCHU SZKOLNE- 
GO W OCHRONKACH. W dniu wczo- 
rajszym odbyło się zakończenie roku 
szkakego w ochronkach Tow. pamocy 
dla biednych chrześciam w Będzinie. 
Dziątwa z trzech ochron, w liczbie 200, 
ndala się pod opieką kierowniczek do 
kościoła na pabożeństwo, gdzie mszę św. 
odprawił, a następnie w serdecznych 
słowach przemówi] do dziatwy ks. pro 
boszcz Peche. Dodać należy, iż 
nabożeństwa kilka pieśni odśpiewała 
wprawmie dziatwa ochron. Mały ten 
śpiew wywołal wóród znajdujących się 
na nabożeństwie wiernych silne wraże 
nie, Po nabożeństwie dziatwa wróciła do 
oclirom, gdzie nastąpiło zamknięcie roku 
szkolnego. 

X POBOROWI Z CENZUSEM. Term « 
wcielenia poborowych i ochotników z 
cenzusem do szkól podch. rezenwy: pie- 
choty, kawalerji, artylerji, saperów, 
łączmości i ałużby zdrowia zasiał wyzna- 
czony na dmeń 11 sierpnia rb. 

X PODWYŻSZENIE CEN CHLEBA I 
MĄKI. Na wczorajazem posiedzemin ko- 
misji cemuikowej usialowo następując! 
ceny: mąka żytnia 65 proc. % gr. chleb 
38 gr. chleb razowy 31 gr. kg. bulek 
1.10 zł. Ceny obowiązują od dnia dzisiej 
szego. 

X KONFERENCJA. Z inicjatywy Ma- 
gistralu Dąbrowy odbędme się dziś w 
gmachu starostwa konferencja przedeta- 
wicieli wszystkich samorządów Zagłę- 
bia, colem omówienia przepisów policyj- 
no-budowlamych oraz wprawnień budo- 
wianych d ustalenia jednolitego pośtę- 
powania w tym zakresie, gdyż dotych- 
czas wspomniane przepisy były różno- 
rodnie komentowane i stosowane. 
X WYSTAWA PRAC DZIECI PRZED- 
SZKOLA. Towarzystwo ocy dłu hie- 
dnych chrześcjan w DiERówiE urządzi- 
ło wysiawę prac dzieci prowadzoneo 
przez Tow. przdszkola. Wystawa mic- 
ści się w budynku własnym obok ko- 
śoiola i otwarta będzie do niedzieli włą- 
cznie codzieunie od godz. 8 do 12 i od 2 
do 5 popol. Wslęp na wystawę bezplat- 
ny. 

X WYKRYCIE KRADZIEŻY. U Maksa 
Goldkarna pracowała «w charakterze 
służącej, a zarazem ekqpedjentki nieja- 
ka Agnieszka Szupka z Nikiszowca. Ma- 
jąc wszędzie dostęp Szopka kradła co 
jej wpadło pod ręke. aż wreszcie pewne- 
go pięknego poranka ułotniła się. Poer- 
kodawaay zawiadomił natychmiast ko- 
miBarjai PP. w Sosnowcu, szacując przy 
tem wartość skradzionej przez Szupkę 
biźmerji i platerów na 1500 zł. Policja 
w krótkim ozasie odnalazla złodziejkę 
w Nikiszowcu, a w mieszkaniu jej mat- 
lu podczas rewizji zualeziono część skra- 
dzionej biżuterji. Słuiącą złodziejkę o- 
mdzono w areszrie. 

Ten sam loa spotkał 2%0_-letniego Mic- 
szyslaawa Grybera z Sosnowca (Pilsud- 
skiego 126), który skradł ze sklepu Mar- 
tina Dziurowicza (Kołłątaja 11) torebkę 


e zawuriościa 362 al. Po złożemu zamel- ] zł.: 


„KURJER ZACHODNI piątek 27 czerwca 1930 roku. 


Nr. 145. 


dowamia przez poszkodowanego w ko |ber ukrył pod kamieniem w polu za 
misarjacie, zlodzieja wkrótce ujęto. Zna | lestrem. Pieniądze zwrócono poszkodo- 
lazły się również i pieniądze, które Gry-! wanemu. 


Rozdział pożyczek budowlanych 


przez komitet rozbudowy Sosnowca. 


bał T. — 30 tys, Wnuk Stefan — 12 
tys. Rudzki Adenas — 15 tys., Szeze- 
ponik |. — 25 tys, Szkulik W. — 6 
iys. zl, Bazylewicz J. — 10 ive., Dy- 
Baran Franciszek 


Onegdaj wieczorem BA się po- 
siedzenie komitetu rozbudowy mia- 
sta Sosnowca, na kiórem dokonano 
podziułu 1000800 2 przenaczony<h 
przez Bank gos stwa krajowe- 
go, tytułem ETI w ne rozbudowę. 

Zaznaczyć należy, że wszyscy re- 
flektanci, którzy złożyli da Magistra- 


tu lanie o pożyczkę, odpowiadają- |50 tys. Tiszel Friedman — 20 tys., 
ce warunkom B. G. K., otrzymali ją. s, Ingster 
Pożyczki oirzymali: Smoczyński icz Jan — 


20 tys., Kimkiewia: Karol — 2 Drys., 
Sosnowski Piolr — 50 tys., Wieluński 
Szczepan -- 60 tys. zl. i Ingster Józel 


50.500 zł. 

Celem uniknięcia jakichkolwiek 
przypuszczeń na temat podziału kre- 
dytów Komitet wyłonił z pośród sic- 
hrz „|bie komisję w skladzie: prez. Willner, 
dobroczynność 50 tys., Pyciak J. |Anger, Kucewiez i Reiner, która zba- 
— 25 tys., Bielny J. 15 tys. Wie- {da wszystkie budowie. Komisja za- 
czorek Grz. — 30 iys., Koss Bolesław |częła działać już od dnia wezoraj- 
- 60 tys., Imiolek A. — 25 tys., Nied- | szego. 


Zygmunt — 50 tys. zł., Kreczmer An- 
drzej — 45 tye., Karcz Michał — 30 
tys. Fronczak Leon — 9 tys, dom 
starców żydowskich — 40 tys. Ru- 
dawski 25 tys. Langer K. — 60 
Bień Wincenty — 8 tya., Sztuka 


I kasiarze nie chcą weksli. 


Włamanie do kasy gminnej w Zagórzu. 
Według wszelkiego prawdopodo- 


Wczoraj rano pracownicy urzędu 
gminnego w Zagórzu, po przyjściu |bieństwa włamanie zostało dokonane 
do pracy dokonali sensacyjnego od-|imiędzy godziną 12 — 3 w nocy. Do 
krycia. Mianowicie stwierdzili, że ka- | urzędu gminnego włamywacze do- 
sa ogniotrwało, w której przechowy- Tor 
wane były pieniądze i wszelkie do- 
kumenty urzędowe byla rozpruła 
t. zw. rakiem. O odkryciu tem zawia- 
domiono niezwłocznie terunek 
policji w Zagórzu i wrząd śledczy w 
Sosnowcu, skąd wyjechał nałych- 
miast na miejsce kom. Kocuper. Jak 
się okazało, kasiarze, po rozpruciu| Pa przeprowadzeniu natychminato- 
kasy z b w formie t. zw, fariusz- |wego dochodzenia, policja natrafiła 
kowej, zabrali z niej 2567 zł, go-jjuż na ślad kasiarzy i jest nadzieja, 
łówką, natomiast 17 weksli na sume |że zostaną oni wkrótce ujęci. 

63 tysięcy zł. pozostawili nietknięte. 


siali się przez wi, które otwarli 
wytrychem. Pomimo, że urząd gmin- 
ny, gdzie dokonano włamania, znaj- 
duje się zaledwie w odle 
kroków od posterunkm 
siarze odważyli się dokonać rabunku, 
REGA świadczy w ich rułynie i śmia- 
ości. 


Birbant w potrzasku. 


Trójka złodziejska w więzieniu. 


Smutno skończyła się birbancka wy- 
rawa Pawła G., tokarza z Nowych 
Hajduk, który mając w portfelu około 
500 zł. przyjechał do Sosnowca, żeby 
tu spędzić nockę na hulance. 

Spotkawszy na ul. Modrzejowskiej 
wesołą córę Koryntu, udał się z nią do 
restauracji Muchy przy ul. Małachow- 
skiego a padochaciwśty się przy kie- 
liszku, dał się przez nią zaprowadzić 
do mieszkania Wojciecha Nowaka przy 
ul. Modrzejowskiej 31. Tu znałazło się 
dza towarzystwo i zabawa prze- 


trwała, wystarczyło, by po przebudze. | 
niu się mógł stwierdzić, że z jego por- 
tfelu ulotniło się 476 zł, z kieszeni 
zegarek, a z palca złota obrączka. 

Ciąg dalszy tej historji zgoła żałos- 
ny, rozegrał się w policji, pod której 
opiekę udał się poszkodowany. 

Policja ustaliła, że towarzystwo, w 
a TRRLETEZENANIE 
Paweł G., składało się z 29-letniej Zo- 
fji Przewdzieckiej (1 Maja), 56-letniej 
Eleonory Luboch (Modrzejowska 33) i 
58-letniego Wojciecha Nowaka. 


ciągnęła się do rana. Epilog przed Sądem okręg., który 
Pełen wrażeń nasz Pawel G. zdrze- |kobietom zaaplikował pa 6 miesięcy 
mnal się, a choć ła drzemka niedługo więzienia, Nowakowi 3. 


Likwidacja szajki złodziejskiej, 
grasującej w Zagłębiu i w Ołkuskiem. 


W środowym numerze donieśliśm 
o aresztowaniu przez policję dwóc 
zawodowfch złodziei: Władysława 
Łazarza i niejakiego Dębskiego, któ- 
rzy dokonali azeregu kradzieży na 
terenie Zagłębia Dąbrowskiego i po- 
wiatu Olkuskiego. Obecnie po prze- 
prowadzeniu dochodzenia przez wy- 
dział śledczy w Sosnowcu ueiałono, 
że Łazarz i Dębski stali na czele to- 
skonale zorganizowanej bandy zło- 
dziejskiej, kióra robiła wypady zlo- 
dziejskie w szerszym terenie, obej- 
klaczy również powiaty Miechow- 
ski i Chrzanowski. 

Działalność szajki datuje się od 
początku b. raku. W pierwszych mie- 
siącach złodzieje włamali się do u- 
rzędu poratjalnega w Sirzemieszy- 
cach, skąd zabrali 260 zł.; w urzędzie 


parafjalnym w Dąbrowie skradli 60 


do urzędu purafjalnego w Zagórzu. 
gdzie zostali jednak spłoszeni. Pozatem 
szajka ta dokonała szeregu kradzieży. 
w okolicach Sławkowa, w Strzemie- 
szycach, Gołonogu i innych. 
Dotychczas stwierdzono i ustalono 
15 gadolnych wypadków! Między 
nemi złodzieje włamali się do kostnicy 
przy cmentarzu w  Strzemieszycach, 
skad anrai 20) 2h; |przEcHoWyWEnE 
tam przez grabarza i wieńce, przezna- 
czone na groby. Wieńce te, jak zcznali 
cynicznie obaj aresztowani złodzieje 
pokładli na pomniki, znajdujące się na 
ementa eE Enar a AE: 
tym, aby nie widzieli, że przechowują 


dla wreszcie na trop azajki i ustaliła, 
że złodzieje ukrywają się w lesie mię- 
dzy Slawkowam. Kazimierzem a Niem- 
cami Zarzadzona tam w ub. niedaziercy 


« nastepnie naiłowali włamaósaie 


dka e aain i 
złodzieje zbiegli. Niedługa jednakże u- 
krywali się, gdyż już we wtorek zosta- 
Enere nisar cac 

Jednocześnie z aresztowaniem oprysz 
ków policja ustaliła, że godnym icł 
kompanem hyi Józef k dene S 
kowa, którego również aresztowano. 
Skradzione przedmioty złodzieje sprze- 
dawali paseron RS manoa 
Zagórza, kióryjzównieżi Pod EVER 
os. 

Honea aaaea arao A 
GaoBników a DOdErZARYC aa CH 
szajki, których nazwisk nie ujawniamy 
zowzziędułcakioczą s ETE. 

Zlikwidowznie SZA E n o 
mą porę, gdyż jak zeznali aresztowani, 
Er R SE A 
dokonanie szeregu nowych kradzieży, 
a nawet rabunków na szosach. Celem 
planowanych napadów było zdobycie 
iaknajwiększej gotówki w związku 2 
zamiarami matrymonialnemi Dębskiegć 
który w najbliższych dniach miał się 
ożenić. 

Obecnie termin ślubu, dzięki ruchli- 
wości policji, będzie musiał być odło- 
żony na dłuższy czas. 

Åe o 5 dt o z em zc r 


Epilog zajść 
PRZED MAGISTRATEM. 


W sądzie powiatowym w Sosnowcu 
odbyla się rozprawa przeciwko 13 mie 
szkańcom Sosnowca, oskarżonym o pod. 
burzame tlumów bezrobotnych do eks 
teaei. w Alagistracie Sonae i 

Na lowie oskarżonych zasiedli: Józei 
Duda (Piiowdwkicgo 2), Fr. Moraweki 
(Północna 19), Z. Lackorzyński (Okrzei 
18), J. Sokól (Starcpogoń-ka 14), 3t. Dra- 
bak (Robotnicza 4), J. Urban (ltylma 27; 
Marjana lm olek (Robotnicza 38), M. 
Podsiadło (I Maja 17), K, Jędrusik (Pił. 
sudskiego 108), A, Dytlowa (Kuźnica 4), 
T. Przybylo (Kumienna 4), W. Grabow. 


ay 


ski (Kona 25) i Józef Niewiadomski 
(Daleka 19), członek Z, M. K. ı PPS-le- 
wiey. 


Po kilkogotniunej 
akażoni; $molkowa na 2 miesiące wię: 
ziemia, Lackorzyński, Sokół, Urban | 
Podsiadło na miesiąc więzienia, J. Duda 
na dwa tygodnie, Dytlowa i Przyhyle 
na 20 zł, grzywny, Sprawa Niewiadom: 
skiego została wyłączana, gdyż będzie 
o odpowiada] przed Sądem okręgowym: 
za roznzucanie odezw i podburzamce iłu. 
mu do rozbrojenia policji. Pozostałycł 
oskarżonych sąd uniewinnił. 

"e e e o, 


ZE SPORTU. 


Kolarze Klubu S. T. C. w dnu 
29 b. m. wyjadą na wycieczkę do Oj- 
cowa i przysączą się do wycieczki Klu. 
bu motocyki. Z. D. Odjazd a godz 
5 rano. 
a Z WZ A a 

ODPOWIEDZI RĘDAKCJŁ 


P. W. Nawrocka w Sosnowcu, Pod- 
wyżka czynszu miœvkaniowcgo w dru: 
gim kwartale rb. wynosi 6 proc. Jeżali 
przed wojną czynez wynowi. 11 rb. io w 
drugim kwasiale rb. wypada 26.82 zt, w 
3 kwartale rb. 28.39 zl, a w 4 kwartaje 
pelne 100 proc. czyli 29.26 zł, Ustawa nie 
przewiduje wyjątków, a więc dotyczy 
wszystk ch lokatorów. Bez  oplacaniu 
czynszu micwzkaniowego można przeby- 
wać tylko w przytułku lub innym zakłu- 
dzie dobroczynnym, natoniasl za zaj mo- 
walie mieszkania w domu prywatnym 
czynsz musi być płatny. 


rozprawie zostały 


Ch. proszki od ból jw, „KOGUTKIEM* 
O eirp AC & AAN 
jach Gąseel 0 od trzy: 

A 
ane proszki ładzące do nee 
prostków. 
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„KURIER ZACHODNI 


piaiek 77 czerwra 1930 roku. 


5. 


kronika Zawiercia. 


Porządki na poczcie. 


Od pawnego inżyniera poznaniaka, ba 
waltego na wakacjach w Zawierciu, o 
1zymaliśmy niesłychanie cięty list o po- 
zailkach w tutejszym urzędzie poczio- 
wyw. Nie chege kogokolwiek dotykać, 
© u nie umieszczamy, jesi jodnak dla 
/imtecesowenych do przejrzenia. Zre- 
lą nie potrzeba czytać tego listu, aby 
uecxznie przekonać się o wzorzyście na- 
»iepianych atramemiem ścianach, o pió- 
iach połamanych jeszcze za b. p. czasów 
| mmisira Miedzińskiego, o braku su- 
PSE EnekoiGnych  udogokzeciach, 
|lamaniaka, przywykłego do porządku, 
rażą brudy, nieład itp., ale zawiercianim 
jxzywykł już do lego. Niemniej jednak 
„prawił mu miłą niespodziankę, pdy- 
by tak zw. Ima pocztowa, znaj- 
dująca się w pobkin dworca, odwiedza- 
ta nierez przez oudzoziemców nie byla 
ialszywem świadectwem o niechkajstwie 
w lokalnch urzędowych. Niewiele ko- 
sztuje odrobina porządku, a wiele ezko- 
dni zła opinja o naszym braku zamiło- 
wanie do porządku. 
= NAZWY ULIC. 1o osobliwości Za- 
wiercia należy szereg ulic bez nazw luh 
raczej z nazwami dziwacznomi, np. „Do 
wy T. A. Z, rząd I, dom IV”. Cala dziel- 
moa pomiędzy ul. Sienkiewicza i Piłend- 
skiego oznaczona jest po rzymełcu, 4j. 
<yfremi zrzymskiemi. Przy nadawamiu 
nazw uliooan wysilano się na takie oaz- 
wy, juk np. ulica Zaporoska; konia z 
rzędem temu, kio odgadnie, dluozogo Za- 
poroska, Albo ulicu Stefuniego, gdyż kie 
dyś przy tej ulicy niejaki Stefani miał 
place; albo ulica Wronia, Ulstego że dom 
przy lej micy należał du Wrońskiego. 
Są również ulice o nazwach brzydkich. 
Natomiast nie ma ulic: Nochnaowskie- 
go Konopnickiej, Reymonta, Kraszew- 
skiego, Chrobrogu, Solieskizo, Pulas- 
kiego etc. Kiedyś Magistrat bodzio mu- 
siał zająć aig tą eprawą. Narazie propo- 
nujemy, aby mioezkańcy skhludali pro- 
jekty nazw ulic. 

X POWIESIŁ SIĘ Z MILOSCI. 26-letni 
czoducdnik piekarski Maijan Pietrzyk z 
Myszkowa kochał się we f ranciezce Pro 
kop. Wielokrotne ośw udczyny spotyka- 
ly się za kadym ruzem 2 odmową 
chanej. Zrozpaczony Pietrzyk wyszukał 
robie nad ranem 25 bm. dyzewo w lesie 
koło Mijaczowa, na kiórem powiesił się, 
hludąc kres męczurniam sercowym. 

X WOJOWNICZA GOSPODYNI Po- 
między właściciolką domu przy ul. Gór- 
« ośląskiej M, Szmelcerową a jej loka- 
torką M. Zaks wymikly zwykle w dei- 
sicjszych czasach nieporczumienia, któ- 
re skończyły się nieoczek wanic, misno- 
wicie złnurzeniem ściany przez cnengicz- 
ną niowiemię we własnym domu. Daw- 
niej mówiono: ślusarz zawinił, kowala 
pom icszomo. 

is KTO OKAŻE POMOC? P.lny i zdal- 
ny b. uczeń tmiejezego gimnazjum mę- 
skiogo, mie moie wsiąpić na wydział 
prawny uniwersytcu w Krakowie, gdyż 
ie ma za co wykupić świadectwa ma- 
1uralnego pomimo że zlażył egzamin doj 
amlości. DHug za wpis wynos 280 zł. 
Czy nie znajdzie się w Zawierciu jaka 
ustytucja, kfózaby zechciała udzielić 
dlugoterminowcj pożyczki na wykupic- 
bwiadectwa?  Bliższych wiadomości 
może p. L. Malachoweki, lub fi- 
mr. Zach” w Zawi 
cq mmm TEE YE a aea | - TEK 


Kronika Olkuska. 


x MATURZYSTKE. W roku . Ogza- 
muy malurycane w gimnazjum zeń- 
skiem w uszn złożyły: Banys.ówna 
Junia, Barczykówea Natalja, bartnic- 
ha Weno . Bicloseka Kamila, Bielecka 
Danuta, bywiydzieńska Janina, Czy: 

ma Alicja, Dankówna Marja, Fomen- 
kówea Ludmsła, Kłosowiczówna Waita. 
kulakówna Łucja, Laugoerównu Ielona 
Marżanka Melauja, Nowi Teofila, 
Pkarowska Siefanja, Szmyłówna Kata- 
riyna, Szub aoka Homoratu, Wasiloweka 
Janina 1 Walnicka Janina. 

X MATURZYŚCI. Świadeciwu dojrzalo- 
ści w gimmezjum państw. im. Kr. Kazi- 
mierza Wielkiego w Olkuszu w tym ro- 


smuti, Iasznik Witold, Soboń Włady- 
slaw, Sośnicrz józef, Szewczyk Siani- 
slaw » Szczurowski Kezimierz. 

„4 DZIECKO POD AUTEM. W duiu 23 
bm. zostala przejechana w Olkuszu 7-lot 
nia Janina Kowalska, która doznała zła- 
mania nogi i oirażeń na ciele. Nicfor- 
lumiwym sprawca wypadku okazal się p. 
lmdwik Moszkowski, obywuici ze Słu- 
bienic, pow. Przemyśl, który ośaśózł 
dziewczynkę do szpitala olkuskiego. Do- 
chodzesie usialil, że wypadek mia! 
miejsce wskiwiak nieostrożności przejc- 
chamej dziewczynki. Będzie leczona na 
koszt p. Moezkowskiego. 

X Z OBERZNIĘTĄ NOGĄ NA TORZE. 
Sluæa kolejowa, obchodząc tor kolejo- 
wy pod Bukowucm, zuałazła obok ioru 
mieszkańca Bolesławia Stanisława Czo- 


Ś Wianki w 


pika z obu'ętą stopą powyżej kostki oraz 
pokaleczoną głową. Wedłag wyjaśnie- 
nia poszkodowanego, kiórego odwiczio- 
no do szpilala w Oli miał on do- 
słać się pod kola wyskakując z wagonu 
towarowego. 
X NIEBRZPIECZNIE POBITY W Wi- 
ERADOWIE. szyltala olkuskiego 
zywieono w dniu 23 bs. ciężko pol- 
$ co 2-lcimiezo Józia Wasa z Wiier- 
wa pol Olkuszem. Poszkodowanemu 
dokoewio operacji wyjęcia  złamanej 
kości w glowie od uderzenia kamieniem. 
Ma on rówa:cź kika ran od noża, Poli- 
cja olkiuka prowadzi dochodzenie, ce- 
lem wykrycia awcy. Sian poszko:łu- 
jest Gicbczpicczny tak, że ui 
może on dać żulnego wyjaśnienia, 


Niemcach 


poświęcenie bandery L. M. i Rz. oraz dwóch łodzi. 


W dniu 22 b. m. odbyla się tu nad 
Przemszą zu kop. Juljusz pierwsza 
na tym terenie zabawa „Włanki” na 
Przemszy”, urządzonu przez micjeca- 
wy oddział Ligi morekiej i rzecznej. 
Zabawę tę poprzedziło rano poświę- 
cenie bandery, ufundowanej przez 


«zarząd Ligi morskiej i rzecznej dla 
zorganizowanego wśród dziatwy 


szkolnej zastępu marynarzy. 

Po poświęceniu wyruszył z przed 
kościoła w Porąbce do szkoły w 
Niemcach pochód na czele z oskiest'ą, 
w którym wziął udział zarząd Ligi 
morekiej i rzecznej, szkolny oddział 
marynarzy, dzieci szkole i liczna pu 
bliczność. 

Na podwórzu szkolnem spisano aki 
chrztu bandery, poczem. prezes L. M. 
i Rz. p. Zygmański wygłosił odpo- 
wiednie przemówienie i wręczył ban- 
derę kierowniciwu szkoly. Wznie- 
sieniem trzykroinego okrzyku ma 
«cześć Najjaśniejszej Rzeczypospoli- 
tej oraz odegraniem hymnu państwo- 
wego zakończono przedobiednią część 
uroczystości. 

Popoludniu, już od godz. 4 liczne 
umy publiczności śpieszyly nad 


Przemszę do miejsca zabawy, którą 
poprzedziła poświęcenie dwóch łodzi 
nabytych przez M. i Rz. Piękne 
okolicznosiowe przemówienie wy- 
głosił ke. proboszcz |. Krzyżanowski. 
Miły i wzruszujący był moment, gdy 
po tem przemówieniu stojący „na 
baczność” na pomoście na Przemszy 
p marynarzy szkolnych, człon- 
owie zarządu L. M, i Rz oraz zebra- 
na na brzegach rzeki kilkutysięczna 


publiczność odśpiewała „Boże coś 
Polskę”, a później „liotę”. 
Po poświęceniu lodzi odbyły się 


popisy śpiewaczego chóru koście|ne- 
ko w Porąbce pod kierunkiem p. Nie- 
dbała oraz ctektowne popisy Sokolie 
i Sokołów. Jak wypadiy jedne i dru- 
gie popisy, świadczyły rzęcisie okla- 
ski publiczności. Przy ogniach sztu- 
<znych i zapalonych swobótkach pu- 
szczono następnie kilkadziesiąt wian- 
ków. 

Przez cały czas zabawy, która prze- 
«iągnęja się nicnul do północy, przy 
grywała orkicsira Warszawskiego 
Iowarzyslwa. 

K. B. 


MEDÓKOACZENĆ POSEDIEWE BAY M. CZELANZI. 


DEMONSTRACJA SOCJALISTYCZNA. 


DEKOMPLETOWANIE POSIEDZENIA, — KOMISAFZ 


Zaraz na wstępie odbytego onegdaj 
posiedzenia Rady m. nowy burmistrz 
p. Piwowar złożył inauguracy mą de- 
klurację, a zaraz potem r. Bogucki (P, 
P, S.) ziożył demonstracyjny wniosek 
nagły w sprawie podwyższenia płac 
robotnikom miejskun i zuniejszenia 
im godzin pracy. Że wniosek ten obli 
«czony byl tylko na ciekt świadczy 
faki, że miasto wskutek ogranicza 
nych funduszów zatzudnia b. malą 
ilość bezeobotnych, a gdyby miało pie 
niądze, ueleżołoby ruazej dążyć do 
zatrudniema większej ilosci bezrobu- 
tnych — takie przynajmniej zdanie 
wygłosł jeden z miejscowych przy- 
jo PPS. a a 

o jęcu protokółów z trzec 
PAG maeh Raxly przewodni- 
czący odczytał sprawozlumie z dzia- 
falności zarządu. Ważniejsze z załat- 
wionych spraw to: wyeiawienie wek- 
sli firmie czeakiej „Skoda” na 35 tys. 
zł. za dosturczoną uutes kawkę moto- 
rową, przystąpienie do upomządkawa- 
nia rzeźni miejskiej przez budowę do- 
datkowego kanalu, powolanie specjal 
nej komisji do rożważoma projektu 
mechanicznego lub zborowego czy- 
szczemia ulic, poczynienie w 5. G. K 
dalszych kroków. celem uzyskania 
pożyczki na budowę rzeźni oraz ze- 
zwotenie Związkowi snwalułów na 
sprzedaż uliczną papierosów Z wa 
1unkiem, że sprzedawame będą także 
gazety i czyszczone buty. 

W dyskusji nad sprawozdaniem r 
Bogucki iuttzpelowu! zarząd w spra 
wie skrapiania ulic i zaniedbanego 
parku miejskiego, r. Ilorzelski w spra 
wie rozkopauuego kortu tenisowego. 
Sprawy te burmistrz przyrzekł załat- 
wić możliwie jak najprędzej, przyczem 
w sprawie skrapiama ulic oå lezyd 
że budżet nie przewiduje pozyejp n 
utrzymanie szofera, tu też zarzą 
zwróci me da Tow. Saturn z proboz- 


— SPRAWOZDANIE ZARZĄDU. — Z 
A WIDOWNI? 


cją skrapiania ulic należących do To- 
warzystwa w anran zu utrzymanie 
szoiera przez kop. Saturn 

Namiętaą dyskusję w; wołała spra- 
wa delegacji na zjazd Zwią/ku miast 
w Warszawie, gdzie zamiast wybrune- 
go przez Radę wiccburm. Bergera, 
miusto bylo reprezentowane przez 
burm. Piwowar. P, Borger bowiem 
wskułak cbomby : bgi wyjęchać 


oddając nkkudut rzowi. Nato 
miast gładko Rada uchwala 
skanweriowitie pożyczki w kwocie 


3 tys, zł. oras sprawę odstąpienia pla 
cu miejskiego lubryce „Józefów, kto 
rą odłożono do nestiępnego pos.adze- 
nia; gdyby miasto nie doszło 4 zarzą 
dem fabryki do umowy dobrowolnej, 
sprawa zuujdzie się na drodze sądo- 
wej 

źkolei przystąpiono do wyboru uzu- 
pełniajączo zarządu miasta, na miej- 
sce” neiępującezo ławiika Autko 
Przewod czący mlczyla jedyną zgło 
euna przez PES: listę z kandydalów 
P. Spyrzeńskim, oświadczając. że w 
etu o samorządzie lista ta 
žna, ponieważ nie zawięta 
pełnej low nazwisk, to też wybór ła- 
wnika odkłoda do następnego posie- 
dzenia Wywady przewodn. spo 
nyin sprzeciwem Rady 


tkaly się z og 

zwłas/eza PPS., ktara inaczej rozu 
miała przepisy dekrelu, domagając się 
przeprowadzewa wyboru. Kiedy jed 
nak przewodniczy: e ustępował, z 
w pównej chwil adz piren 
hrac porozumieć się z przyłylym w 


Sejmiku p. Strzałkowskim, radm. Zje- 
lorz i PPS. opuścili salę, dekom- 
pletując Radę, Z pośróć radnych Zje- 
Inoczeniu i galerji padały przytem o- 
| lrzyki: „Precz z polityką. precz z Sej 
fav r. powadu gu quorum 
pizitdzenie zestalo przerwane, przy- 


czem na varzadku dziennym 


ba 


niędzyczasie ua salę obrad refczeniem | 


jeszcze niezałuiwiony wniosek o wy- 
rażenie votum nieufności i zawiesza 
nie w czynnościach ławników pp. No 
bisa i Solarza. Trzeba dodać. że posie- 
dzenie onegdajsze nie pozostało także 
bez skutków dla PPS., w której na- 
iqpiHl pewien mwzłam. R. Gawron bo- 
wiem, nie solidaryzując się z klubem, 
pozostał na sab, to też obiega pogło 
ska, że zesianie wykluczony z partji | 


wezwany do złożenia mandatu ma- 
dzieckiego. 
Wśród zadnych „opozycjonistów? 


dyszalo się także, że władze nazon 
cze zamierzają rozwiązać czeladzką 
Radę, narmaczując komisarza. Oneg» 
dajszy pobyt dr. Marczyńsk.eso, b. 
komisarza w Czeladzi, a obecnie koe 
misarza Kasy chorych we Lwowie. łą: 
czony jest nawet z temi przypuszcze. 
niami, 


Szampion świata... w paleniu 


WYPALIŁ 144 PAPIEROSY 
W 10 GODZINACH. 


Po rekordach tańców, grania na 
fortepianie, głodomorów itp. pomy- 
élano nareszcie dla szczęścia ludze 
kości, o rekordzie palenia papicro- 
sów. W Bułgarji odbył się w tych 
dniach konkurs w którym niejaki 
p. Jerzy Czasiow, przed 6urową kos 
mieją, zebrany w jednej z najwięke 
szej cukierni w Solji, złożył cgza- 
min najszybszego i najbardziej wys 
rwaego palacza papierosów, wypas 
w siągu 10 godzin 144 
sów bez usłmka, mniej 
więcej wielkości polekich papiero- 
sów t, zw. „egipekich”, Konkurent w 
czasie konkursu wppił jedynie czte« 
ry filiżanki czarnej kawy. Po kon- 
kursie „szampiona” zbadała komisja 
lekarsku, ajdując jego organizm 
w zupełnym porządku. Zmęczony — 
lecz dumny p. Czanow — zapalił 
następnie już poza konkureem — 
145-ga papierosa... 


Kłopoty b. następcy tronu. 


Byly mamiecki masiępoa wonu ma 
klopot z drugim swoim synem Ludwie 
kiem Ferdysandem, który okazał eię 
prawdziwym synem marnoirèwnym, 
Wyjechał on w ewoim czasie do Argon- 
tyny i mura łulkakrotnych wezwań z 
domu rodzimego nie chce powrócić na 
lono familji. Nie chciał uczynić tego na- 
wet wówczas, gdy matka jego żona hye 
łego naslępcy Ironu we własaej osobie 
Ameryki południowej, aby 
go do powiciu naklowć. Chodziło zwlaa 
szcza o to, aby wprowadzić go do dmu na 
czas uTczyelośći, które odbyły się z oka- 
zji stebruego wesola bylego następcy 
tronu. Nic jednańk nie zdolało przolamauć 
Jego uporu i święlo rodzinać musiala 
obejść się bez niego. 


ndala eç di 


Z gieldy warszawskiej. 
CEDUŁA Z DNIA 26-6. 

AKCJE: Bunk Dyskontowy 116, Bank 
Polski 168,50—168.25— 168,50, Bank Zw. 
Sp. Zarobk. 72.5% Puls 33, MI. w Dąbro- 
wie 65, Spiryćns 23, Cukier 30.50, Haber- 
busch 109. 

5 proc. poż. Dołarowa 64—63.50, 5 pre. 
poż. Komwere. 35.50, 4 proc. poż. Inwest. 
110.75—111.75, 4 6 pół proc. Ziemskie Kr. 
35.75. 


WALUTY i DEWIZY: Dolar 8.88,50 
Nowy Jork 8.9009, Laudya 43.36, Paryż 
105, Proge 646,50, Włochy 46.75, Bu- 
dupeert 130.10, Szwajcarja 358.62, Smok. 
hulm 23966, Boriin 212.58, Dolar prywat 
ny 885.65. 

Fondoneja dla akcyj przeważnie moo- 
lwjsza, dla waluń aaee 


K NE DZYNAKUKGWA WYSTAWA 

(Q KOMUNIKACJI i TURYSTYKI 
w Poznaniu 

'M 


U państw z piąciu 
kontynentów 


R. OTWARCIE 6. LIPCA 1930 r. 


W wystawie 
bierze udział 


30, 


SKUTKI ŁAGODNEJ ZIMY. — PLAGA ŻMIJ] W WAWRSZAWIE. — PORADY 
SKUTEK BAR]JERY CELNEJ. 


Tegoroczna lekka zima, któ i była 
błogosławieństwem dla ubogi j lud- 
ności, nio mająxvj śradków pienięż- 
nych na zaopatrywanie si, w węgiel, 
miała też i swoje złe strony. Wpły- 
uęła ona bowiem na silną rozrod- 
cześć rozmuitych szkodników pol- 
nych, jak szczury i myszy, a nawel 
m silny rozrodczość jadowitych pla- 
żów, jak żmije, które osiainio w ma* 
szym klimacie nałeżaty już do read» 
kości, a pojawialy się jeszcze tylko 
na Pokuciu i Podhalu. 

Pierwszy alarm 

w iym roku o pojawieniu się żmij, 
wsczęla Wuszawa, Niemal codzien- 
mie, od połowy maja począwszy, pi- 
sma warszawskie przepełnione były 
wiadomościami o licznych ukąsze- 
niach żmij, które obrały sobie za 
«iedlisko ogród Saski, Łazienki, o- 
gród Botaniczny i in, Ofiarą żmij 
padali niciylko ludzie, ale także i 
psy. Bliższe badania wykazały. że 
ukyszeń ludzi była ogółem sześć, z 
tzego żadne z wynikiem śmiertel- 
nym, żądna jednak sensacji pewna 
część prasy Watczawskiej rozdmu 
chiwału te wypadki do olbrzymich 
rozmiarów. Okazuło się dalej, że 

żmije przedostały się da Warszawy 
wadzony z okolicy zie 
mią d nieniu ogrodów i plan- 
tucyj. Ponieważ zaś ziemi tej uży- 
wano nawet do użyźniania małych 
skwerów ulicznych, wie nicjedno- 
krotnie tratiały się nawet takie wy- 
padki, że żmija wypełzła na chod- 


nik, gdzie zwyczajnie albo prze- 
chodnie ją uśmiercali, albo leż w 


nocy przedostawała się na jezdnię 
gdzie miażdżyły ją koła samochodu. 

każdym jednak razie plaga 
żmij mie ograniczylu się tylko do 
Warszawy, i jak nam donoszą z roz 
maitych okolic, żmije 


ę wszędzie 
, zmuszając ludzi 


Dlatego też uważamy za wskaza- 
ne zwrócić uwugę iych naszych czy- 
telników, którzy jəko mieszkańcy 
miast mniej są czujni od rolników 
nu typowy Byk i szelest przesuwa 
jąccj się w trawie „zadziny”, na 
grożące im, a szczególnie ich dzie- 
ciom niebezpieczeńeiwa. 

Otóż charukteryatyczną 

cecha naszej źmiji zygzakowałej, 
„Vipera verus”) która odróżnia 
zmiję od zwykłego i pożyteczne 
nawet zaskrońca, jesr jej dług 
która dochodzi do 80 em., płaski łe- 
bek, barwa stalowa popielata, 
albo sialowo - brunatna z ciemnym 
zygzakiem na grzbiecie. Oprócz 


KINO 
GŁĘBIE” 


|„ZA 


KINO-TEATR 
„PALACE? | 


W SOSNOWCU. 
ulica Warszawska 2. 


KINO | 


„CZARY” 


|| W CZELADZI. 


Cennik ottoszeń: 


Jsudskiego Nr. 4. Tel. 
A: Piłsudsi 


lŁCRACJ 


Sosnowiec: AbsrSSkAGi 


„KURIER ZACHODNI piątek X: czerwca 1930 rokn. 


OSTROZNIE ZE ZMIJAMI! 


tego, żmija skoro z daleka zobaczy 
kogoś zblłżającego się do niej, wy- 
daje cichy i charakterystyczny syk. 
Jeśli widzi, że nie jest zaskoczona 
lub napadnięta, wiedy szybko ucie- 
ku. Zaskoczona jednak, hub lekko na- 
deptana 
zwija się błyskawicznie jak sprężyna 
i kąsa swoimi wydrążonemi i do wew 
zgiętenu ząbkami, „które má- 
ją bzpośrednie połączenia z gruczo- 
lami jadu. + waż żmija najczę- 
ściej lubi u- wac się na >lońcu, 
obok kamiem ı pni ua zrębach laso- 
wych, a również iubi przebywać w 
1. zw. maliniekuci, więc trzeba zdwo- 
ić czujność, gdy przechodzi się obok 
takich właśnie okolic, Gdy ktoś chce 
é na pniu lub kamieniu, to do- 
brze jest dla skontrołowania, czy 
w szczelinie nie kryje się jadowity 
gad, uderzyć weń laską czy paty- 
K TEM 

Żmija nigdy nie atakuje ludzi, je- 
ŝli do tego nie jest zmuszona sytu- 
acją. 


nątrz 


Ukąszenie żmiji 

u doroslych nie jest śmiertelne, wy- 
wołuje jednak silne zaburzenia orga- 
niczne. U dzieci, albo u ludzi doro- 
słych o  nieodpornym organizmie, 
może być jednak łączone z ira- 
gicznemi dla życia koszókwenajanii 
śli ktoś zostuł już ukąszony przez 
w takim razie powinien bez- 
zwłocznie zasięgnąć porady lekar- 
skiej. 


W dawnej medycynie 
pojawiały się rozmaite rady znacho- 
rów co robić, aby zabezpieczyć się 
przed  konsokwencjami  uką:'aia. 
Dopiero w roku 1832 lekarz M indy- 
kiewicz w swojej książce radzi 
natychmiast  aprowagzić 
krwawienie rany”, a więc poprostu 
rozdropać ją lub monacinać, „aby 
wydosiająca się krew wyrzuciła 
jad z ciała”. - Windykiowioż 
radz nadychmiast wypić wię 
ksza ilość alkoholu, który rzeko 
mo dzinła przeciw zatruciu krwi. 
Oczywiście, że rady łe eq mocno 
przestarzałe i nie należy ich etoso- 
wać, 

Dzisiejsza bowiem medycynu zna 
już  znakomiie  surowice, óre 
wetrzyknięte w krew, absorbują zu- 
pelnie dzialanie jadu, Surowicę ię 
produkuje 

instytut Pasteura w Paryżu 


a posiada ją niestety w ogromnie 
znikomej ilości państwowy  zakłud 
higjeny w Warszawie, kióry odsprze 
daje ją po bardza wysokich cenach 
ze wzęględn na okbrzymie cło. Naj- 
lepszym dowodem, w jakich iloś- 


STAREJ MEDYCYNY. 


CO ROBIĆ? 


ciach posiada surowicę państw. za- 
kład higjeny, dowodzi fakt, że w 
czasie plag żmij w Warszawie, le- 
kurze pogotewia ratunkowego dosta- 
li po jednej Ijolce na karetkę rat. 
tego serum, Przyczyną braku tej cen 
nej surowicy są 


nasze przepisy celne. 
które wprost bezmyslnie umieściły 
ją na lisie zakazanych do sprowd- 
dzania medykamentów. Jesl io tem 
bardziej oburzające, że u nas w kra- 
ju nicma żadnej hodowli żmij ani 
wytwórni tej surowicy, tak Że nasz 
przemysl larmakoiegiczny nie po- 
irzebuje w tym kierunku żadnej o- 
chrony. Apiekurze zaś nie chcą ry- 
zykować «prowadzunia tego drogo- 
cennego środku dlatego, ponieważ 
każda surowica, ma oznaczoną datę, 
w której surowica zosiala zrobiona 
i w której skuteczność jej działania 
wygasa. Jeśli więc apiosarz sprowa- 
dzi obecnie surowicy, 10 może nura- 
zić siç na to, iż sào:o surowica ta nie 
będzie poirzebna, tu po tem wyrzu- 
ci ją w śmiecie z powodu przedaw- 
nienia się jej skuteczności. Ryryka 
więc duże. 
WŁASNA POMOC. 

Nie mogąc więc w wielu wypad- 
kuch posłużyć się «urowicą, należy 
jeśli i porady lekarskiej nie można 
w danej miejscowości zasięgnąć zdać 
się na własną pomoc. Pooc ia po- 
kanałów dy 
Jest to środe 
ryzykowny, 

może być 


Reklama 


jest dźwignią 
handlu. 


Ir. 16. 5277 


Niniejszem zawiadamiamy, że 


OGOLNE ZEBRANIE 


Członków Towarzystwa Pomocy 

dla biednych chrześcijan w Dąbrowie Górniczej 

p adhędzie sie dnia 2-go lipca 1930 r. a godz. 7.30 pa pal, 
w lokalu Przyłałka Sw. fózefa obok kościoła w Dąbrowie Górn. 
Porządek obrad następujący: 


Wybór przawodniczącego zebrania i sekretarza, 
Odczytanie protokółu ostatniego zebrania 
Sprawozdanie z działalności 
Sprawozdanie kasowe i Komisji Rewizyjnej. 
4-ch Członków Zarządu na miejsce 


WŁOSOW | J Zagajenie. 
3) 
4) 
5) 
6) Wybór 
ustępującego. 
7) Wolne wnioski. 


Zebranie będsie ważne her względn na liczbę crłon- 
ków obacnych na zebraniu. 


Na. 145. 

KUPNO ZGUBIONE 

i SPRZEDAZ | DOKUMENTY 
Sprzedam motocykl 


marki „Motosacoche“ z 
przyczepką na chodzie. 


rzemieślniczą, kartę 
Sosnowiec, KoHstaja 1. 
3223 


broń wydane przez Sı 
rostwo Olkusz. 3203. 


ZO | mM ŘŮŐÁ— 
POSADY [Noii ubi aana 


kę wojskową, wy. 
przez PKU. Sosnowiec 


i PRACE 


zyniatka pisząca |Z 


3191- 


rą unieważnia, 


fa urodzony 1834 roku 
w Pińczowie zamiesz- 
kaly w Sasnowcu azu 
bił ka 


ne: Dąbrowa Gó 
skrzynua pocztowa 101. 
Osoby, które złożyły o- 
ferty do skrzynki 


e 
c) 


ROZNE 


chy w wieku 17—18 


znajdz udę w ms- |Smacane obiady da 
nbryka bleli- | mowa na maile wyda. 

y „Wawel”, Soano-||e na miejscu i da da. 
1 M 21. 3221 |mu, Sosnowiec 1 Ma. 
mA | ja |). pierwaza nień od 
LOKALE mostu. 3159 t 


tachnik 
ogrzewa- 


| 
Pokój umeblowany do |n4 centralne 


wynajęcia. S 
Kowalska 14, Pi 


mie, wodociągi, budowa 
ò 


atudzien i ruro 
kanalizacja, gaz. po: 
dający konceajg przy: 
stapi do współpracy de 
Zekladu przemysłowego 
w Zagłębiu 


Do wynajęcia micszka- 
nia podwojne, duże slo- 
neczne, cena przyatę: 


pna, bliska miasta. Ul.|aziem. Zgłoszenia: Kra: 
Szpitalna, Sosnowiec, |ków, ul. Krupnicza 26. 
dam nowy. 3212] Stan. Radwanek. 4216 


(id tua | ak, SE 


FIAT 503 


w idealnym stanie do sprzedania, 


Wiadomość inż. W. Michalewski 
Kopalnia Jowisz. 


Grodziec k]Będzina, 


3225 


owarzystw. 


ZARZĄD 


aa 


— 
Bejglelmacher Szy- 


Dąbrow- 


| „dn mkw. wdów 


Dziś JANET GAYNOR jako urocze zachwycające Dziewczę z Holandji 


w arcydziele 


Od czwartku. 26 do soboty 28 czerwca r. b. 
najpiękniejsza astystka świata 


DOLORES DEL RIO 


Administracja nie odpowiada. 


jego. 


LĘDZIN, 
DĄBROM 


PEAT „KRYSTYNA“ 
na-Teatr „ y“ 


Od czwartku 26 do 29 czerwca włącznie największy szlagier sezonu! 


KATARZYNA I 


(ZABAWKA CESARZOWEJ) 


Partnerzy: Lucy Doraine, Charles Morton. 


Wspaniały dramat historyczny w 10 akt. 


Wiersz milimetrowy jednołamowy: na 1-ej stronie względnie przed tekstem 60 gr. 
Ogloszenia droube da 20 wyrazów 10 -40 gr. za każdy wyraz, powyżej 20 wyrazów 20 — 60 grosz, 
Najmniej 1 zloty. Ogłoszenia z układem tabelarycznym o 25 proc. droższe. Znraniezne 100 proc. 

i świątecznym 25 proc. drożej. Ogloszenia ianlazyjne 30 proc. drozsze, Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłozeń 


Tel. 
Tel. 


290. 


Małacucuwsaiegu 2, 
z 1.25. 


ieskiego S. 


Następny program 


„Ofiarna noc” 


Reżyserja Władxim, Strzyžawsklogo. 

W rolach głównych występują awia 

towi artyści Lil Dagower, Dy- 

mitry Smirnow, W. Pawłowna, 
M. Malikow. 


Nad pragram TYGODNIK AKTUALNY 


w przepięknym poemacie miłości I noświęcenia p.t. 


RAMONA” 


LAMIGRCIL. gu Niuja ŻT. 
GRODZIEC, llęazinska 


w kronice 60 gr., w tekście 45 gr, za tekstem 20 g. 
za każdy wyraz od początku. 
roższe, W numerze niedzielnym 


